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budujemy silną Ojczyznę!

Anłntronia* Z* pobiera ■!« od wiarua m ia. (7 
UyiOSZcllia* łan.JM  gr., aa raklaaay aa »tr. A -Im u  w  
wiadem ośaiaoh potaezayeb w  gr. na piortrazoj atr. W  gr. M kflta  
udsłela się pray oaęstem ogłasaania. wGłoa W ąbraraltf* orjrM 0«i 
tny r«y tygodn. i to: w ponledrialok, irodę 1 piątek, aaAa* 
w«ja ćcląganla aalaiM oicd rabat upada. Dla spraw spom psb )M t 
właśoiwy Sąd w W ąbraożnls. — Za term inowy drak, praepteanu 
m iejsce ogłoaenia adm tadatraaia nte odpowiada. W ydauaUftwa  
saatnega soM a prawo nieprayfęaia egłoaatf bez podania powedOw

N R . 137 I Wąbrzeźno, Kowalewo, Golub, w torek dnia 20 listopada 1934  r. 
| R ok X V

.  « e  U ti □ o i który nakazu je uw ażać w innych za- , G łód  na U krain ie w  la tach 1932 i 1933

ITtSiyS  V*81Łld  In iachu na głow y państw a za pospo łi- :poch łonął ponad  6000 ,000 ofiar..., 

zaw iązk iem  konflik tów m iędzynarodow ych
Jugosław ja  za pośredn ictw em  pół- D im itr D erin , jak  się okazuje z urzę- 

urzędow ej prasy zupełn ie w yraźn ie dow ych bułgarsk ich . K elem an , G iorg  
oskarża W iochy i W ęgry o w spół- jew , to ty lko pseudonim y, 
udział w zam achu m arsy lsk im . Z re- j S praw a kom pliku je się , gdy do- 
konstruow ano już dokładn ie drogę, chodzim y do sprężyny zam achu , je- 
jaką przyby li zam achow cy i ustało - go głów nego kierow nika. S zef chor- A
io , że działa li z rozkazu P aw elicza, w ackiej organ izacji tero rystycznej, cie tak bardzo na sercu lecz dełin i- ..
szefa organ izacji tero rystów  i broń ;P aw elicz w raz z K w aiern ik iem , bez- tyw na odm ow a, i W ioch może urazie ,dom ach , znajdu jących się w niżej

., . ®  Ti a  ri i • I r I ____ __ ____ *1’ ~ K  A  7  o iv'* Ii r* i o n  o  nArlm trn ill ii XV  Tl f  ATTl» T • 1 1 • I • _ 1 ______1 am bicję narodow ą jugoslaw ji, tem - 
j u-, bardzej, że W iochy w yraźnie popie- 

odm aw iają ich !raty sp iskow ą organ izację chorw acką  
P o-|i w iązały z tern określen iem nadzie- 

uu  o l u u .   l prak tykę  ’je polityczne. P ozostaje nad to oba.
sziuwouu w różnych państwach Eu- F rancji niew ydaw ania przestępców  w a W  loch , aby aresztow ani spraw cy  
rapy około 70 osób, podejrzanych o * 1 * 1 an ty faszystow sk ich , naw et członków zam achu m e w yjaw ili na śledztw ie, 
jakąkolwiek łączność z zamachem.'zam achu na M usso lin iego i kró la .yprow adzonem przez w ładze trancu- 
U stalono także „praw dziw e 4 , trzecie jFrancja , pod nacisk iem  M ałej E nten- sk ie lub jugosłow iańsk ie szczegó łów  
/rzędu nazw isko m ordercy kró lajty , nie m oże ustąp ić , w skazu je przy-1kom prom itu jących z czasów silnego  
A leksandra , które brzm i: W eliczno 'tern na kodeks karny w łosk i 1931 ,1poparcia .w łosk iego .

ra  eksped . m iesięczn ie 79 gr. z odnosze-
1 rzeapiaiał niem przez pocztę 21 gr. w ięcej. W  w y- 
nadkach nieprzew idzianych , przy w strzym aniu przedsięb io rstw a, 
złożen ia pracy , przerw ania kom unikacji, abonen t niem a praw a  
żądać pozaterm inow ych dostarczeń  gazety , lub zw ro tu  ceny abona­
m entu Z a dział ogłoszen iow y R edakcja m e odpow iada. R edak tor 
przy jm uje od 10-12 . N adesłanych  a  nie zam ów ionych  rękopisów  R e­
dakcja  nie zw raca  i nie honoru je . R edakcja  i adm in istracjau l. M ickie­
w icza 1 . T elefon 80 . K onto czekow e P . K . O . P oznań 204 ,262 .

S ensacją ub . tygodnia była m ow a  
m in . B enesza w  parlam encie czecho ­
słow ack im , która w yw ołała niem iłe  
echa  'W i P olsce. W  fo rm ie kurtuazy j­
nej lecz pozbaw ionej zw ykłego opty ­
m izm u, ocen ił m in . B enesz stanow i­
sko m iędzynarodow e G zechosłow acji
i pośw ięcił w iele uw agi ogólnej sy ­
tuacji politycznej E uropy . W spom ­
niał o pro jekcie pak tu w schodniego, 
nie chcąc go rozw ijać , jako poufną  
notę F rancji. Z agadnien ie stosunku  
do P olsk i w ysuw a się na czo ło , jak ­
kolw iek jest pozorne w cielone m ię­
dzy inne spraw y.

M inister B enesz stw ierdził ozię­
bien ie i rezerw ę w  stosunku m iędzy  
G zechosłow acją i P olską od chw ili 
podpisan ia układu polsko - niem iec­
kiego z 26 styczn ia , przyczem  ten ­
dency jn ie połączy ł tak ie fak ty r , jak  
odm ow a przy jęcia przez P olskę pro ­
jek tu francusk iego pak tu  w schodnie*- 
go , w izy tę m in . G om bósza i stosunek  
P olsk i do F rancji i M ałej E nten ty . 
O kreśla on te stosunk i jako  stw orze­
n ie „ now ej europejsk iej konstela-i 

cji44. j-------  . A
sk i do sam odzielnej polityk i zgodnej 
z je j in teresam i, oraz stw ierdza, że  
stosunk i N iem iec z C zechosłow acją  
są dobre i polepszają się utom atycz-  
nie przez każde zb liżen ie R zeszy z  
przyjació łm i C zechosłow acji, to jed ­
nak ostrzega P olskę przed popiera­
niem rew izjon izm u w ęgiersk iego , 
który się m oże obrócić przeciw  nam . 
R óżnicę m iędzy P olską a C zechosło - 
w iacją określa jako  w ydarzen ie o  cha ­
rak terze lokalnym , natom iast w aż­
niejsze w ydają m u się w yżej w spo  
m niane różn ice w polityce zagra­

nicznej.
Z a podstaw ę pokojow ych stosun ­

ków  w r

kupili w e W łoszech . W ładze jugo . pośredn im  pom ocnik iem  zabó jcy , zo- 
siow iańsk ie rozpoczęły ’ wysiedlanie sta li zaaresztow ani na tery  to irjum ! 
około 50 tysięcy Węgrów ze swych w łosk iem , W łosi zaś < 
g.anic, dając im zaledwie trzydnio- w ydania w ładzom francusk im , 
w y termin do odjazdu. Ogółem are-j w ołu  ją się przy tem na j 

sztowano w i

jakąkotwiek łączność z zamachem.’zam achu na M usso lin iego i

 

fflow a m in . B enesza
niem czesk iego m inistra , so jusz an ­
gielsko  francusko - w łosk i, zw ró­
cony przeciw  niebezp ieczeństw u nie ­
m ieck iem u, czem dał w yraz w w y ­

Susza i głód w Chinach
S  z  a  n  g  h  a  j. (G hiny .) — N ie. na  now o  zorgan izow ać  publiczne  sp ich  

zw ykła susza w całych praw ie C hi-llerze , które kiedyś istn ia ły , ale któ-. 
nach zn iszczy ła tegoroczne żn iw a. O d re trzeba było zlikw idow ać, bo sta- 
60  przeszło  la t kraj ten  nie zaznał tak now iły za ła tw y łup dla w ojsk reg- 
strasznych upałów : od 23 czerw ca jonalnych , bandytów i kom unistów , 
term im etr w skazyw ał do 40 C . P rzez ' 
cale la to an i krop li deszczu : jezio ro  
H suanw u, blisko N ankinu , w ysch ło , 
a poziom  w ód jezio ra T aiho , oddzie­
la jącego prow incję K iangsu od C he­
kiang , tak opad ło , że w idać w ysła- 
niąjące się z dna m ury już daw no  
zatop ionych m iast. S tan w ody w  je ­
zio rze H angchow w ynosi zaledw ie  

0 ,5 m .

d x _ w W  pobliskości rzek i kanałów  u-
Jakko lw iek uznaje praw o P ol- dało się ro ln ikom uratow ać dziesią­

tą część żn iw , gdzien iegdzie m oże na ­
w et 1/3 , ale to ty lko na rów ninach , 
gdzieindziej stra ty  dochodzą  do  100% . 
C hodzi o olbrzym i teren , obejm ujący  
5 m iljonów km 2 . N ajw ięcej ucier­
piały  prow incje C hekiang , K iangsu  
i A nhw ei. R ząd w  N ankin ie , ocen ia­
jący stra ty , spow odow ane suszą, na  
w ięcej niż m iljard  dolarów  czy li po ­
nad 4 .500 .000 franków , rozdzielił już  
6 m ilj. dolarów , ale w obec bardzo li­
cznych w ołań o pom oc jest bezsilny .  
G enerał C hang-K ai-C hek w dw óch  
te legraficzn ie w ysłanych okóln ikach  
prosi w ładze prow incjonalne, by nie  
przesadzały  w  lam entach na korzyść

E urop ie należy uznać, zda.'zrujnow anych dzierżaw ców , i radzi

tych zbrodn iarzy .

W łosi pow ołu ją się na brak um o ­
w y ekstradycy jnej w  spraw ie w yda ­
w ania przestępców politycznych , 
F rancja tw ierdzi, że w obec określe­
nia  kodeksu karnego um ow a o zw yk ­
łych przestępcach krym inalnych w y ­
starcza.

F rancji ta spraw a nie leży  w  isto -

-w siądzie udzielonym korespoden tow i 
„D aily M ail“ , w  którym  m ów i, że na  
w iosnę roku przyszłego N iem cy bę ­
dą goitow e do w ojny . „E uropa znaj­
dzie się oko w  oko z groźbą now ej 
pow odzi. U ratow ać pokój potrafi 
jedyn ie obronny so jusz francusko - 
ang ielsk i44 .

W yw ołano suszą sy tuacja ne  prze- 
sta je zan iepokajać w ładze. C ena ry ­
żu m ocno m iejscam i zw yżkow ała , 
gdzieindziej sprzedaż jest ogran iczo­
na. G rozi głód , w  jednej ty lko pro ­
w incji H upe 10 m iljonów ro ln ików  
znajdu je się w prost fa ta lnem  poło ­
żen iu . T u i ów dzie ludność poczyna  
w ięcej bać się głodnych an iżeli ban ­
dytów i kom unistów . W  tych w al 
runkach zim a zapow iada się straszna.

Triumf Kiepury w Paryżu
PREZYDENT LEBRUN I PADEREWSKI NA PRZEDSTAWIENIU.

P aryż. N a przedstaw ien iu „T o- 
sk i“ w operze C om ique przyby ł 
prezyden t repub liki L ebrun , —  
na w ystęp znakom itego śp iew aka Ja ­
na K iepury. W  loży reprezen tacy j­
nej zasiad ł obok prezyden ta F rancji 
Ignacy  P aderew sk i. W  przerw ie m ię­
dzy pierw szym  a drug im  ak tem  pre ­
zyden t L ebrun udekorow ał K iepurę  
krzyżem  L egji H onorow ej.

C ała bez w yjątku pow ażna kry-

.. a  na  
setk i m iljonów m ieszkańców zam ie ­
szku jących  C hiny i zagrożonych gło ­
dem , ile zg in ie?

POWÓDŹ
M  e  d  j o  la  n . N iezw ykle silne de ­

szcze, jak ie naw iedziły G ennę i w y ­
brzeże ligury jsk ie spow odow ały po ­
w ódź w  m iejscow ościach niżej poło ­
żonych . S zereg sk lepów  i piw nic w  

położonych dzieln icach G enui zosta ­
ły zalane. P lace i ulice sto ją pod  
w odą, co spow odow ało przerw anie w  
kom unikacji. T rąba m orska poczy ­
niła ogrom ne spusztoszen ia w okoli­
cach R zym u. U północnych brzegów  
S ardyn ji burza w yw róciła dw ie bar­
ki ryback ie , których załog i, sk ładają­
ce się z 60 osób utonęły .

ZGON CZEPCA
K raków . W B ronow icach pod  

K rakow em zm arl w w ieku la t 80  
w łościan in  ś. p . B łażej C zepiec, druż ­
ba na w eselu ś. p . poety L ucjana  
R ydla, ożen ionego z w ieśn iaczką z  
B ronow ie. P ostać ś. p . C zepca unie­
śm ierte ln ił W yśpiańsk i w sw ojem  
„W eselu” pod jego w łasnem  nazw iz- 
kiem . P ogrzeb s. p . C zepca odbył 
się w  sobo tę , rano w B ronow icach  
M ałych .

CZY TO KURA ZNIOSŁA JAJO 
Z ZAWARTOŚCIĄ 50 CENTÓW?

W  N orth T ruro , w  S tanach Z jed ­
noczonych w ydarzy ł się w ypadek , 
który w zbudził sensacje w śród przy ­
rodn ików . G dy niejaka pan i S m ali 
rozb iła ja jo chcąc je usm ażyć na  
śn iadan ie  m ężow i, usłyszała zagadko ­
w y brzęk na pateln i. O kazało się , 
w  ja ju  znajdow ała się m oneta 50-cio  
cen tow a. W  jak i sposób dostała się  
m oneta do  ja ja  —  niepodobna  dociec.

CZARNA ŚMIERĆ
P aryż. W kopalni w ęgla w  

G radanne w  pobliżu A ix-en-P roven- 
ce w skutek obsun ięcia się ziem i w  
hali podziem nej poniosło śm ierć 3-ch  
górn ików , w śród których znajdu je  
się P olak R udolf S trzyżow ski.

tyka francuska pisze w  słow ach naj­
w yższego uznan ia o K iepurze, jako  
o tenorze, zajm ującym dziś przodu ­
jące stanow isko w śród śp iew aków  
w  E uropie .

D yrek tor O pery C om ique G heusi 
w  liście do J. K iepury  podkreśla , że  
ta len t, dary scen iczne i nieporów na­
na w irtuozja głosu zdobyły K iepurze  
najtrudn iejszą publiczność paryską.
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Skróty
Z  K R A J U .

-  |- W  S o sn o w cu zaw alił s ię szy b ik w ęg lo ­

w y , p rzy czem  2 8 -le tn i E d w . B ro dz iń sk i p o n ió s ł 

śm ie rć .

-  |- N a ro zp raw ie sąd o w ej w W arszaw ie  

a resz to w an o z .p o śród p rzy słu ch u jącej s ię p u ­

b liczn o śc i 3 6 w łam y w aczy .

-  j- W  fab ry ce „T y tan ” w  W arszaw ie  za tru ­

ło s ię g azem  w ęg lo w y m  1 6 ro b o tn ik ó w  i ro b o t­

n ic . 3 o so b y w s tan ie g roźn y m  p rzew iez io n o  

d o szp ita la .
-  f- W  W arszaw ie zak oń czon o o b rad y p o l­

sk o -b ry ty jsk ie , m ające n a celu w sp ó łp racę o -  

b y d w ó ch p rzem y słó w  w ęg lo w y ch n a w sp ó ln y ch  

ry n k ach zb y tu .

Z  Z A G R A N I C Y .

4 - N iem cy ze rw a li ro k o w an ia z p rzedsta ­

w ic ielam i am ery ań sk ieg o p rzem y słu  sam o cho d o ­

w eg o , w o b ec czeg o A m ery k a w y co fa s ię  z ry n k u  

n iem ieck ieg o .

5 -  F lo ta w o jen n a A n g lji b u d u je n a w y sp ie  

W ig h t —  w  k an a le L a M an ch e s iln ą b azę o p e ­

racy jn ą .
6 -  W  B o rd eaux sp a lił s ię m ag azy n  z b ecz ­

k am i o d b en zy n y ; s tra ty  w y n o szą 7 0 0 ,0 0 0 fran ­

k ó w .
7 -  N ad M an ilą (s to lica F ilip in ) p rzeszed ł 

h u rag an ;- k ilk ase t o só b p o strad a ło ży c ie .

8 -  W  B ak u (S o w ie ty ) o d k ry to ź ród ła ro p y  

n afto w e j, d a jące 2 .0 0 0 to n ro p y n a d o b ę.

9 -  W  H av re (F ran c ja ) ro zp o czę to b u d o w ę  

p ie rw szeg o p o lsk ieg o o k rę tu d o  zak ład an ia m in .

4 -  W  p rzy szły m  ty go d n iu w y jeżd ża d o  

M o sk w y fran cu sk i m in . h an d lu , M arch an d eau .

4 - Z a p o g w ałcen ie n eu tra ln o śc i p o d czas  

w y k o n y w an ia fu n k cy j u rzęd o w y ch zo sta ł sk a ­

zan y b u rm is trz H am b urg a n a 6 la t w ięz ien ia .

4 -  G rup a 5 0 s tu den tó w n o w oo tw arte j w  

K łajp ed z ie litew sk ie j W y ższej S zko ły H and lo ­

w ej z ry w a ła szy ld y i tab lice n iem ieck ie . G ru p y  

s tu d en tó w w ch o d ziły d o sk lep ó w  i żąd a ły o d  

w łaśc ic ie li w y w ieszen ia szy ld ó w  ró w n ież w  ję ­

zy k u litew sk im , g ro żąc w  p rzc iw n ym  razie w y ­

b ic iem  szy b .
5 -  K ard y n ał P ie tro G asp ari, b . sek reta rz  

s tan u S to licy  A p o sto lsk ie j je s t u m iera jący .

4 " P rzew o d n iczący am ery k ań sk ieg o S en a tu  

M ac C o rn ick za rzu c ił n iem ieck iem u am basad o -1  

ro w i w S tan ach Z jed n o czo n y ch , —  L u the row i 

„d z ia ła ln o ść an ty p ań stw ow ą ” w y rażon ą w  o rg a ­

n izo w an iu n iem ieck ich n aro d o w y ch so c ja lis tó w  

w o d d z ia łach sz tu rm o w y ch .

6 -  1 4 ch iń sk ich p row incy j, w  k tó ry ch lu d ­

n o ść w y n o si p o n ad 1 0 0 m iljo n ó w , p rzech o d z i 

p rzez o k res n ies ły ch an ie c iężk ieg o g ło d u . 

W ciąg u trzech m iesięcy u m arło tam z g ło d u  

2 m ilj. ch ło p ó w .
7 - W  M iam i, w  S tn . Z jed n . o d b y ł s ię K o n ­

g res w ete ran ó w , p rzy u d z ia le 5 0 ty s ięcy d e le ­

g a tó w , celem w y w alczen ia o p łaty „b o n u só w  

zo b o w iązań rząd o w y ch  n a rzecz in w alid ó w .

8 - W  p o d z iem iach W all - S tree t (g ie łd o w a  

u lica N ow eg o Jo rk u ) o d b y w ają s ię sp ecja ln e  

s trze lan ia z k u lo m io tó w o d d z ia łó w , ch ro n ią­

cy ch b an k i, k tó ry ch liczb a ,w y n o si 5 ty s ięcy lu ­

d z i.

S K A Z A N I E  N A  Ś M I E R Ć  

N A R . -  S O C J A L I S T Ó W

P ary ż . K o resp o n d en t H av asa  d o  
n o si z W iedn ia , iż  sąd  p rzy sięg ły ch  
w  S a lzb u rg u sk aza ł n a k arę śm ierc i 
te rm o m etr w sk azy w ał d o  4 0 °C . P rzez  
żo n y ch o b ezp raw n e m ag azy n o w an ie  
śro d k ó w  w y b u cho w y ch i p rzy g o to ­
w y w an ia zam ach ó w d y n am ito w y ch .  
T en że k o resp o n d en t d o n o si d a le j, iż  
d o te j p o ry  o k o ło 3 0 8 g m in w y ręczy ­
ło  d y p lo m y  o b y w ate ls tw  h o n o ro w y ch  
a rcy k sięc iu  O tto n o w i.

U C I E C Z K A  F R A N C U Z A

D Y R . O L E J A R N I

S zam o tu ły . W ielką  sen sac ję w  
S zam o tu łach w y w o łało n ag łe zn ik ­
n ięcie d y rek to ra i g łó w neg o ak c jo -  
n arju sza m iejsco w e j o le ja rn i H en ry ­
k a B o rah a, o b y w ate la fran cu sk ieg o . 
Is tn ie je p rzyp uszczen ie , że B o rach  
u c iek ł d o  F ran cji.

O leja rn ia szam o tu lska p o p ad ła  
o sta tn io w  d u że tru d no śc i fin an so w e  
i b y ła p o d n ad zo rem . P o n iew aż B o ­
rah , d la zasp o k o jen ia w ierzy cie li, 
w y staw ia ł liczn e czek i b ez p o k ry c ia  
sp raw ą za ją ł s ię p ro k u ra to r, co sp o ­
w o d o w ało g o  d o  u c ieczk i.

Uwaga rolnicy!
S K O R O  U K A Ż Ą  S I Ę  P R Z E P I S Y  W Y K O N A W C Z E  D O U S T A W Y O D ­

D Ł U Ż E N I O W E J ,  T O  Z A R A Z  J E  U M I E Ś C I M Y  W  „ G Ł O S I E j 4 4. —

J a k  w ia d o m o , u k a z a ła s ię u s ta w a ( ła d n y  k a le n d a r z k s ią ż k o w y „ P O M O -  
o d d łu ż e n io w a d la r o ln ic tw a . W  n a j . ' A  V 1 X T 4 ‘  
b l iż s z y m  z a ś c z a s ie o g ło sz o n e z o s ta n ą 
p r z e p isy w y k o n a w c z e d o t e j  u s ta w y . 
P r z e p is y t e n a ty c h m ia s t p o u k a z a n iu  
s ię w  „ D z ie n n ik u  U s ta w “  p r z e d r u k u ­
j e m y  j e  w  n a s z e m p iś m ie , a b y k a ż d y  
r o ln ik  m ó g ł b y ć p o in fo r m o w a n y  j a k .  
n a jd o k ła d n ie j  o a k c j i o d d łu ż e n io­
w e j . S p r a w a t a j e s t w ię c d la k a ż ­
d e g o r o ln ik a  b a r d z o w a ż n ą , d la te g o 
w in ie n  w e w ła s n y m  in te r e s ie z a a b o­
n o w a ć „ G Ł O S  W Ą B R Z E S K I 4 4 n a m ie . 
s ią c g r u d z ie ń .

P r z y p o m in a m y , ż e k a ż d y a b o n e n t 
m a p r a w o b e z p ła tn ie u z y s k a ć w  r e ­
d a k c j i  p o r a d  p r a w n y c h  z e w s z y s tk ic h 
d z ie d z in . —

P o n a d to p r z y p o m in a m y , ż e p r z y . Ł  
g o to w u je m y d la n a s z y c h a b o n e n tó w p ie r w s z y c h n u m e r ó w  z g r u d n ia .

Poeztowe trzei^lki pieniitae
N IE W Y S Y Ł A Ć P IE N IĘ D Z Y W  L IS T A C H .

D y rek c ja p o cz to w a w y d a ła w y ­
ja śn ien ie w  sp raw ie p rzesy łk i p ien ię ­
d zy i p ap ie ró w  w artośc io w y ch p rzez  
p o cz tę .

O  ile d o k u m en ty w arto śc io w e , jak  
w ek sle , ak c je itp . p rzesy łane m o g ą  
b y ć sp ec ja lnem i lis tam i w arto śc io w e- 
m i, o ty le p rzesy łk a p ien ięd zy w  li­
s tach n ie je st d o zw o lo n a , a lb o w iem  
d la teg o  ce lu is tn ie ją p rzek azy p ie -  
p rzek azy czek o w e (P . K . O .).

W  w y p ad k u w ięc zag in ięc ia p rze ­
sy łk i tw arto ścio w ej, ad resa to w i,

R ew  ja  n a  p o lu  m o k o to w sk iem  w  W arszaw ie w  d z ień św ię ta n aro d o w eg o .

Romantyczna przygoda i
pary kochanków ‘

W  a reszc ie N o w eg o  S ącza o sadzo ­
n o za  k ra tą  n iezw y k łą  p arę : o g n iste ­
g o g ó ra la A n to n ieg o  M acie jo w sk ieg o  
o raz jeg o w y b ran k ę , p ięk n o ść cy ­
g ań sk ą Z arę .

M ło dz i p o zn a li s ię w e w si U b iad , 
w  p o w . n o w o sąd eck im . W m ie jsco ­
w o śc i te j b aw iła b an d a cy g an ó w , 
zw ab ia jąc sw em i p ieśn iam i o k o licz ­
n y ch g ó ra li i le tn ik ó w . A trak c ją d la  
o k o licy b y ła p ięk n o ść cy g ań sk a , 
cza rn oo k a  Z ara , k tó ra  p o p isy w a ła s ię  
tań cam i p rzy d źw ięk ach tam b u rin a .  
Z aro b k i cy g an ó w  b y ły  św ie tn e , to  też  
p o b y t ich w  U  b ied zie trw a ł d łu go . Z  
p o śró d liczn y ch w ielb ic ie li p ięk n e j 
Ż ary , n a jb a rd z ie j p rzy p ad ł je j d o  
g u stu m ło d y k rzep k i g ó ra l, A n tek  
M acie jo w sk i. C h ło p ak tak ro zk o ­
ch a ł s ię w  cy g an ce , że g d y  n acze ln ik  
o b o zu  w y ru szy ł w  d ro g ę , zg ło sił s ię

R Z A N 1 N “ .
K a le n d a r z t e n z a w ie r a ć b ę d z ie 

p r ó c z l ic z n y c h i lu s t r a c y j , c ie k a w e 
a r ty k u ły  z r ó ż n y c h d z ie d z in , a p o - 
z a te m r z e c z y c ie k a w e , w y d a r z e n ia  
z 1 9 5 4 r .  i  d z ia ł r o z r y w k o w y .  —

P r ó c z t e g o n a g w ia z d k ę d o d a m y 
ła d n y  k a le n d a r z ś c ie n n y r ó w n ie ż  b e z­
p ła tn ie  d la  a b o n e n tó w .

K to  w ię c c h c e t o  w s z y s tk o o t r z y .  
m a ć w in ie n  z a p isa ć „ G ło s  W ą b r z e s k i4 4 
n a m ie s ią c g r u d z ie ń .

N o w i a b o n e n c i , t o j e s t c i , c o d o ­
p ie r o „ G ło s 4 4 z a p is z ą , o t r z y m a ją  p o . 
c z ą te k p o w ie ś c i „ S ta r a  S z a b la4 4 b e z­

p ła tn ie .
„ G ło s 4 4 n a le ż y z a p is a ć d o d n ia  2 5 

b m ., b o g d y s ię z a p is z e p o  t y m  c z a s ie 
m o g ą z a jś ć w y p a d k i n ie o t r z y m a n ia  

w zg lęd ń ie o d b io rcy p rzy słu g u je p ra ­
w o rek lam acji i ro szczen ia p re ten sy j  
o o d szk o d o w an ie .

N ato m iast w  w y p ad k u  p rzesy łan ia  
p ien ięd zy  w  lis tach  p re ten sy j teg o  ro ­
d za ju p rzesy ła jący ch , an i o d b io rca  
n ie m o g ą ro śc ić w  w y p adk u zag in ię ­
c ia ch o ć z reg u ły d o ch o d zen ie ce lem  
w y jaśn ien ia p rzy czy n y zag in ięc ia  
je s t p rzep ro w ad zan e  a w ręcz o d w ro t­
n ie p o czc ie p rzy słu g u je p raw o p o ­
c iąg an ia d o o d p o w ied z ia ln o śc i za  
p rzesy łk i n ied o zw o lo n e .

d o  n ieg o  z p ro śb ą , ab y  p rzy ją ł g o  d o - 
b an d y cy g ań sk ie j. S tary cy g an n ie  
o p o n o w ał,  a le o so b a in truza w zb u d z i­
ła n ien aw iść w  zazd ro sn y ch m ło d ­
z ień cach  cy g ań sk ich .

P o d czas p o ch o d u zacza ili s ię o n i 
n a  M acie jo w sk ieg o  i n ap ad li n a  n ieg o  
z k ijam i. G ó ra l, zb ro jn y w  c iu p ag ę , 
p o rad z ił so b ie z n ap astn ik am i, d o tk li­
w ie u k araw szy  ich  zu ch w ało ść .

R y cersk a p rzy g o d a M acie jo w sk ie ­
g o u n iem o ż liw iła m u jed n ak p o b y t 
w  cy g ań sk im  o b o z ie . N ie ch cąc ro z ­
łączy ć s ię z Z arą , n am ó w ił ją d o u -  
c ieczk i. U d ało im s ię w y m kn ąć ,  
p rzy czem  sk o rzy sta li z b lisko śc i g ra ­
n icy i p rzed o sta li s ię d o C zech o sło ­

w ac ji. M ściw i cy g an ie n ie m o g ąc  
d aro w ać g ó ra lo w i, zaw iad o m ili o  
w szy stk iem żan d arm erję czech o sło ­
w ack ą .

P o  p ew n y m  czasie sch w y tan o ro ­
m an ty czn ą p arę w  K o szy cach , g d z ie  
p o p isy w ała s ię w re s tau rac ji: Z ara  
tań czy ła p rzy d źw ięk ach tam b u rin a ,  
M acie jo w sk i zaś w zb ud za ł zach w y t 
tań cem  zb ó jeck im . N ieste ty żan d ar-  
m erja o d staw iła m łod ą p arę d o N o ­
w eg o S ącza , g d z ie o b o je o d p o w iad ać  
b ęd ą  za  n ie leg a ln e p rzek ro czen ie  g ra ­
n icy . M acie jo w sk iem u p ró cz teg o  
g ro z i k ara za p o rw an ie d z iew czy n y  
g d y ż n ie sk o ń czy ła o n a je szcze 1 7 -tu  
la t.

Dział prawnj
E M E R Y T U R Y ,  P E N S J E W D O W I E

I  O D P R A W Y

C zęsto s ię zd a rza , że zain te re so w an i n ie  

w ied zą, d o k ąd zw ró c ić s ię m ają o za ła tw ie ­

n ie ich sp raw  em ery taln y ch .

O g ło szo ne w b . r . •ro zp o rząd zen ie w y ­

k o n aw cze o d u staw y em ery ta ln ej p rzep ro ­

w ad za d o ść ła tw y d o zap am ię tan ia p o d z ia ł, 

a m ian o w ic ie :

1 ) F u n k c jo n a riu szo m p ań stw o w y m , o -  

trzy m u jący m  u p o sażen ie \  1 g ru p y lu b w y ż ­

sze j u p o sażen ie em ery ta ln e p rzy zn a je i w y ­

m ierza M in is te r S k arb u .

2 ) W szy stk im in n y m fu n k c jo n a riu szo m  

p ań stw o w y m u p o sażen ie em y ry ta ln e p rzy -

zn a je i w y m ierza Izb a sk a rb o w a , w y zn aczo ­

n a p rzez M in is tra S k arb u .

S to so w n ie d o p o w y ższeg o p o d z ia łu u -  

p raw n ień m ięd zy M in . S k arb u i Izb ą S k ar­

b o w ą, w d o w o m  i s iero to m p o fu n k cjo n ar ­

iu szach p ań stw o w y ch , zm arły ch w czy n n ej  

s łu żb ie , p en sje w d o w ie i s iero ce p rzy zn a je  

i w y m ierza w ład za , k tó ra b y łab y w łaśc iw a  

d o p rzy zn an ia i w y m iaru u p o sażen ia em e ­

ry ta lneg o  zm arłem u .

W d o w o m  i s iero to m  p o em ery to w an y ch  

fu n k c jo n a riu szach p aństw o w y ch  p en sje w d o ­

w ie i s ie ro ce p rzy zn a je i w y m ierza Izb a  

S k arb o w a, k tó ra o sta tn io w y p łacała u p o sa ­

żen ia em ery ta ln e .

O d p raw y p rzy zn a je i w y m ierza w ład za , 

k tó ra b y łab y w łaśc iw ą d o p rzy zn an ia i w y ­

m ierzen ia d an ej o so b ie em ery ta ln eg o , p ensji  

w d o w ie j lu b s ie ro ce j.

Z N I E W A G A  I  O B R A Z A  W  P O L S K I M  

K O D E K S I E  K A R N Y M

D o rzęd u p rzes tęp s tw , szczeg ó ln ie czę ­

s to s tan o w iący ch  p rzed m io t sp raw  sąd o w y ch , 

n a leży p rzes tęp s tw o zn iew ag i.

Z n iew ag a je st n aru szen iem  czc i, to je s t 

w arto śc i, jak a p rzy p ad a w u d z ia le d an ej  

o so b ie , s to so w n ie d o w arto śc i m o raln ej i 

sp o łeczn e j. R o zró żn ia s ię część w ew n ę trzn ą ,  

t. j. w ew n ętrzn ą w arto ść o so b y czy li je j 

p o czu cie g o d no śc i o so b is te j o raz część zew ­

n ę trzn ą , tj. w arto ść d an e j o so b y w p o jęc iu  

b liźn ich .

S to so w n ie d o teg o ro z ró żn ia też p o lsk i 

K o d ek s K arn y d w a ro d za je zn iew ag i. Jed ­

n y m  je s t t. zw . zn ies ław ien ie , k tó reg o  p rzed ­

m io tem  jes t n aru szen ie czc i zew n ę trzn e j tj.  

o p in ji, d ru g im je s t o b raza , k tó reg o p rzed ­

m io tem je s t n aru szen ie czc i w ew n ę trzn e j, 

czy li o w ej g o d n o śc i o so b is te j czło w iek a.

Z n ies ław ien ia d o p u szcza s ię ten , „k to  

p o m aw ia in n ą o so b ę , in s ty tu cję lu b z rzesze ­

n ie . ch o ćb y n ie m ające o so b o w o śc i p raw n ej,  

o tak ie p o stęp o w an ie lu b w łaśc iw o śc i, k tó re  

m o g ą p o n iży ć je w o p in ji p u b liczn e j lu b  

n a u tratę zau fan ia p o trzeb n eg o d la  

d an eg o s tan o w isk a , zaw o d u , lu b ro d za ju  

d z ia ła ln o śc i” . P o d p o jęc ie teg o p rzes tęp s tw a  

p o d p ad a n p . o g łaszan ie , że k to ś p o p e łn ił 

k rad z ież , o szu stw o , w o g ó le jak ieś p rzes tęp ­

s tw o , że k toś p ro w ad zi s ię n iem o ra ln ie , że  

jes t z ły m m ężem , z ły m u rzęd n ik iem , że  

n iem a k w alifik acy j d o sp e łn ian eg o zaw o d u  

itp . T w ie rd zen ia tak ie u leg a ją k arze tak że  

w ted y , g d y n astęp u ją w n ieo b ecn o ści zn ie ­

w ażo n eg o . W y sta rczy p o d an ie o d n o śn e j 

w iad o m o śc i ch o ćb y jed n ej o so b ie .

O b razy d o p u szcza s ię ten , „k to o b raża  

g o d n o ść o so b is tą in n e j o so b y  w  je j o b ecn o śc i 

a lb o ch o ćb y p o d je j n ieo b ecn o ść , lecz p u b ­

liczn ie , lu b w  zam ia rze , ab y o b raza d o o so ­

b y te j d o ta rła ” . A b y o b raź liw e p o stęp o w a ­

n ie s ta ło s ię o b razą k araln ą , m u si o n o d o ­

ty k ać d an ą o so b ę w p ro st i b ezp o śred n io .  

T y lk o w d w ó ch w y pad kach K o d ek s K arn y  

k arze za o b razę d o k o n an ą n aw et w n ieo ­

b ecn o śc i p o k rzy w d zo n eg o , m ian o w ic ie : g d y  

o b raza n astąp iła : I) a lb o p u b liczn ie , t. zn . 

w o b ecn o śc i zn aczn e j ilo śc i o só b , 2 ) a lb o  

n ie p u b liczn ie , lecz w zam iarze ab y o b raza  

d o ta rła d o d an ej o so b y . Ś c ig an ie o b razy i 

zn ies ław ien ia o d b y w a s ię z o sk a rżen ia p ry ­

w atn eg o t. zn . n a w n io sek o so b y o b rażo n e j,

i n araz ić
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Gangsterzy zamordowali porwane 
dziecko

M IM O  O T R Z Y M A N IA  O K U P U

N o w y  Jo rk . A m e ry k a ń sk a o - s tę p n ie  g a n g s te rzy , p rz e k o n a w sz y  s ię ,  

p in ja  p u b lic z n a z o s ta ła z a a la rn io w a - ż e ro d z ice d z ie c k a są lu d źm i n ie z a -  

n a n o w y m w y p a d k ie m p o rw a n ia m o ż n y m i, z m n ie js zy li o k u p d o  5 0 0 0  

d z ie c k a , k tó re  ż y w o  p rz y p o m in a  p o r- ; d o la ró w . Je d n a k że p o  z a p ła c en iu  te j  

w a n ie  m a łe g o  L in d b e rg h a .  su m y  d z iec k o  n ie z o s ta ło z w ró c o n e

W  d n iu 1 9 . z . m . w  m ie jsc o w o śc i ro d z ic em . O n e g d a j w  o g ro d z ie p e w -  

N a sh v ille w  T e n n e sse e g a n g s te rz y  u - n e g o sa n a to r ju m  w  N a sh v ille z n a le -  

p ro w a d z ili 6 - łe tn ią A n n ę D is tle h u rs t,;  z io n o z w ło k i A n n y  D is te lh u rs t. C z a -  

z a u w o ln ie n ie k tó re j z a żą d a li o k u p u  !s z k a  d z ie ck a  b y ła  ro z b ita  u d e rze n ie m  

w  w y so k o śc i 1 7 5 ty s . d o la ró w . N a . m ło tk a .

Zebrania kół B.B.W.R. w powiecie

Z A B A W A .

Z IE L E Ń . R o d z in a P o licy jn a w  W ą b rz e ź n ie  

u rz ą d z a w  d n iu 2 5 -g o l is to p ad a b r . o g o d z . 2 0  

z ab a w ę z u ro zm a ice n ia m i n a sa li p . S ro k i w  

Z ie le n in , W stęp 9 9 g ro sz y , —  W  n ied z ie lę o  

g o d z in ie 1 8 - te j a u to b u s s to ją c y n a ry n k u p rze ­

w o zić b ę d z ie g o śc i d o Z ie len ią n a z a b a w ę i to  

p o 5 0 g ro sz y  o d o so b y ,

Z  K Ó Ł K A  R O L N IC Z E G O

Z A S K O C Z , W c zo ra jsz e j •n ied z ie li o d b y ło  

s ię tu z e b ran ie K ó łk a R o ln ic ze g o P T R , p rzy  u -  

d z ia le 5 0 o só b , R e fe ra t o d e k re c ie o d d łu ż e ­

n io w y m  w  ro ln ic tw ie o ra z p o trz e b ac h  z a k ła d a n ia  

k ó ł p rzy sp o so b ie n ia ro ln icz e g o w y g ło s ił p rz y ­

b y ły n a z e b ran ie se k re ta rz T R P , p , J , E w e r-  

to w sk i W  w o ln y c h g ło sac h p o ru sz a n o ró ż n e  

sp ra w y ro ln icz e . Z eb ran i p o d z ięk o w a li p , se k r , 

E w e rto w sk ie m u z a p rzy b y c ie i p ro sz ą c ró w n o ­

c z eśn ie o d a lsz ą o p iek ę n a d K ó łk ie m .

W  d n iu  2 5 l is to p a d a (n ied z ie la ) 

o d b ęd ą s ię zeb ra n ia K ó ł  B B W R . w  

n a s i, m ie jsco w o śc ia ch :
W Ą B R Z E Ź N O  o g o d z . 1 2 -te j (sa­

la p . S zy m a ń sk ieg o ).
P Ł U Ż N IC A , g o d z . 3 -c ia (sa la p . 

D ą b ro w sk ieg o ).
D Ę B Ó W  A Ł Ą K A  g o d z . 5 ,3 0 (w

szk o le .)
K S IĄ Ż K I  g o d z . l .sza (sa la p . D eu t- 

sch m a n a ).
P O D Z A M E K  G O L U B S K I

4 -ta (d o m  g m in n y )  
W IE L K IE  R A D O W IS K A  

1 1 ,3 0 (sa la p . N eu m a n a ).

KRONIKA
K a len d a rzy k

I 
D

a
ta

1“ 1 
D

z
ie

ń

Ś w . katolic- Sio 
w sc h ó d

fice
z a c h ó d

1 9

2 0

2 1

l is to p a d P . 

W  

Ś .

E lżb ie ty

O fia r . N . M . P  

F e lik sa

7 ,2

7 ,4

7 ,6

3 ,4 0

3 ,3 8

3 ,3 7

a se so rp .

O S O B IS T E

W o jc ie c h G O S T O M C Z 5 'K  

tu t. S ą d z ie G ro d z k im  p rze n ie s io n y  

S ą d u G ro d z k ieg o w  M ięd z y c h o d z ie .

p rz y  

z o s ta ł d o

IL E  S P Ę D Z O N O Ś W IN ?

N a p ią tk o w y ta rg sp ę d z o n o 2 1 7 św iń  

c ie la k a . Z a św in ie p łac o n o  b . n isk ie c e n y .

1

U W A G A  P P . K O R E S P O N D E N C I

W sz y s tk ich n a sz y c h P P : K o re sp o n d e n tó w  

p ro s im y , b y  w iad o m o śc i z te re n u  n a d sy ła li ją k ­

n ą  j  w c z e śn ie j. S p ó ź n io n e w iad o m o śc i trac ą b o - : 

w iem  n a w a rto śc i, 

sy ła ć z a ra z .

le c k ie g o o d b y ła s ię w cz o ra j, w  n ied z ie lę , w  sa li j b y w an ie  P O S u . B ra ło  w  n iem , u d z ia ł 2 8  s trze l-  

h o te lu p o d „ O rłe m " k o n fe ren c ja z a rzą d z ó w  Z S . c ó w P o g o d a sp rz y ja ła i m o g li ju n a c y d o sk o -  

_ . w  sp ra w ie p rzy sp o so b ie n ia ro ln ic ze g o , w  o d - ,n a le z ło ż y ć sw o je p ró b y . N a ra z ie n ie w ia d o m o , 

: i . W ia d o m o śc i n a leż y n a d - 1 d z ia ła c h Z w ią zk u S trze lec k ieg o . N a k o n fe ren c ję , i lu z n ich z d o b y ło P O S . S p o d z ie w a m y s ię , ż e  

R E D A K C JA  p rz y b y li: k o m . o b w . p w  i w f. p k p t. K w ia tk ó w - ‘ w szy sc y , b a , b o  są m ło d z i, w ese li , z d ro w i i c h ę t-  

j !sk i, in sp . P o m . Iz b y R o ln ic ze j p . in ż . M ik s ie -  ] n ie s łu ż ą O jc z y ź n ie . —  K ie ro w a ł z aw o d am i

• w ic z z T o ru n ia , d y re k to r S z k o ły R o ln ic ze j p , s ie rż an t p o d ch o rąż y c b . M o sa k o w sk i z O stro -  

in ż . A d am ie c z C h e łm ż y , p o w . k o m , p w  i w f. w ite g o , p . W o liń sk i z G o lu b ia i k a p ra l re z . p . 

p . p o r . S z a le ck i, p . p o d p o r . N e u m a n z C z y s to - S ta n is ła w  M o ro iń sk i z K ie łp in .

c h le b ia i in n i.

P rzy b y ły ch g o śc i o ra z c z ło n k ó w  z a rzą d ó w  1

W  S P R A W IE  K O M U N IK A T Ó W

P a ro k ro tn ie z w ra c a liśm y u w a g ę ż e w sz e l­

k ie k o m u n ik a ty . R u c h to w a rz y s tw  i tp . n a le ży  

z ło ż y ć w R e d a k c ji d o g o d z , 9 — te j w  d n iu , w  

k tó ry m g a z e ta w y c h o d z i, S tw ie rd z iliśm y , ż e  

n ie w sz y sc y s ię d o te g o s to su ją . Z w ra ca m y  

w ię c je sz c z e ra z n a p o w y ż sze u w ag ę , i n a d ­

m ien ia m y , ż e n a d sy łan e k o m u n ik a ty p o g o d z . 

9 - te j b ę d ą u m iesz cz an e d o p ie ro w  n a s tęp n y m  

n u m e rz e .

U N IW E R S Y T E T  P O W S Z E C H N Y  

W  W Ą B R Z E Ź N IE

W  ś ro d ę d n ia 2 1 -g o b m . o g o d z . 7 ,3 0 w . 

w  sz k o le w y d z ia ło w e j w y g ło s i o d c zy t p . G o lik  

W ła d y s ław p t. „ W y c h o w an ie f iz y c z n e jak o  

c zy n n ik o d ro d z e n ia m ło d e g o p o k o le n ia P o lsk i  

M o c a rs tw o w e j" ,

A K C J A  D O Ż Y W IA N IA  B IE D N Y C H  

D Z IE C I

W  p ią te k , d n ia 2 6 b m . o g o d z . 1 7 - te j o d ­

b y ło s ię w  sz k o le p o w sz e c h n e j m ęsk ie j z e b ra n ie  

O b y w ate li n a sz e g o m ia s ta , n a k tó re m  u tw o rzo ­

n o K o m ite t D o ży w ian ia B ie d n y c h D zie c i, S p ra ­

w o z d a n ie z z e b ra n ia u k a ż e się w  n a s tę p n y m  

n u m erze „ G ło su " .

P R Z E D S T A W IE N IE

W  d n iu 2 g ru d n ia rb . w  sa li p , S t. K lim k a  

o d b ę d z ie s ię „ W iec zó r św , M ik o ła ja u rz ąd z o ­

n y s ta ra n iem o c h ro n k i im . D zie c ią tk a Je zu s  

(W o ln o śc i) P o c zą tek o g o d z . 1 6 -t® j.

K O W A L E W O  g o d z . 1 2 -ta (sa la p .

Z ie lk o w e j).
R Y C H N O W O g o d z . 3 -c a (s a la p .j

D e je w sk ie g o .

R Y Ń S K g o d z . 1 2 .ta 

b ru n a ).  _ _ r . _ _ _ _ _ _ _
N a p o w y ższy ch zeb ra n ia ch o m a - rz e 'b y li o b e c n i i z c h ę c ią p rz y ję li o tw a rc ie ta -  

w ia n e b ęd ą sp ra w y o d d łu żen io w e d la k ie j p la c ó w k a k u ltu ra ln e j. —  O d d a n ie m c z c i 

r o ln ic tw a .  sz ta n d a ro w i P a ń s tw a P o lsk ieg o  i o d śp ie w a n ie m

W szy stk ich cz ło n k ó w sy m p a ty - i H y m n u N aro d o w e g o o tw ar to u n iw e rsy te t. N a  

k ó w  B B W R . u p rze jm ie za p ra sza s ię w stę p ie p . R a k o w sk i o m ó w ił w a żn o ść sz e rz e - 

n a p o w y ższe zeb ra n ia . n ia o św ia ty i k u ltu ry P o tem  p o d a ł p la n p ra -g o d z .

g o d z .
c y , k tó re j c e le m  w  ty m  ro k u b ę d z ie p rz y z w y -  

P R E Z Y D J U M  R A D Y  P O W IA T O W E J  cza jen ie sp o łec ze ń s tw a d o sp ó łd z ie ln o śc i, z g o d y  

B . B . W \ R . l j w sp ó łp rac y z e R z ą d e m . N a s tę p n ie w y g ło s ił

' , ■f : re fe ra t o k ra ju m io d e m i m le k ie m  p ły n ą cy m

M IS T R Z  W Ą B R Z E Ź N A  W  P IŁ C E  ~ » k o ' lc “ o d b> ' ty
- -- - - -- -- -- -- p o g a d a n k i o o sz c zę d n o śc i, o n o w y m u s tro ju  

sz k o ły p o w sz e ch n e j i jed e n z a jm u ją c y tem a t  

z p rzy ro d y  ż y w e j.

N ie c h  ta p ra ca k u ltu ra ln a  k w itn ie ta k  p ię k ­

n ie jak s ię ro zp o c zę ła , i n ie c h o n a b ę d z ie o -  

w o cn ą d la o b y w a te li K ie łp in .

N O Ż N E J  

z n ied z ie ln y ch za w o d ó w K S . „ P o rn o -  

r za n k i 4 4 a „ K S .  P o g o n i4 4

W c zo ra jsz e j n ie d z ie li o d b y ł s ię m e c z rem i­

so w y w p iłce n o ż n e j o m is trz o s tw o W ą b rz źn a  

p o m ię d z y tu t. d ru ży n a m i K S . „ P o m o rza n k ą" —  

a se k c ją p iłk i n o ż n e j K S . „ P o g o ń " .

M e cz z a k o ń c z y ł s ię z w y c ię s tw e m  K S , „ P o ­

g o n i" w  s to su n k u 3 :2 . W  te n sp o só b „ P o g o ń "  

u z y sk a ła ty tu ł m is trz a W ą b rz eź n a w  p iłc e n o ż ­

n e j n a ro k 1 9 3 4 .

G ra p ro w a d z o n a b y ła b a rd zo sz y b k o c h o ­

c ia ż b o isk o n ie n a d a w a ło  s ię to te g o . D ru ży n a  

P o m o rza n k i jak i P o g o n i g ra ła ró w n o m ie rn ie . 

D o p rz e rw y 1 :0 n a k o rzy ść P o g o n i. B ra m k i  

d la P o m o rza n k i u z y sk a li: W ilk o sz ew sk i (z je ­

d e n a s tk i) d ru g ą W itk o w sk i z k o m e ra ; d la P o ­

g o n i: T a rc z ew sk i, ‘ F ia łk o w sk i i P ie tru sz y ń sk i. 

S ę d z ia p . K irszk e d o b ry .

P R Z Y S P O S O B IE N IE R O L N IC Z E  

W  Z W IĄ Z K U  S T R Z E L E C K IM

Z in ic ja ty w y p o w . z a rz ą d u Z w ią zk u S trz e -

p o w ia tu w l ic zb ie 4 0 p o w ita ł i 

p o w ia to w eg o Z S . p . W a lig ó ra  

Z asa d n icz e re fe ra ty w y g ło s ili;

Z . S . z c a łe g o  

p re z es Z a rz ą d u  

z M a k sw a łd u .  

p . in ż . A d a m ie c i p . in sp . in ż , M ik s ie w icz , w sk a ­

z u ją c n a c e le p rzy sp o so b ie n ia ro ln icz e g o  w  o d ­

d z ia ła c h Z S .

W  d y sk u s ji n a d re fe ra ta m i z ab ie ra li g ło s  

m . in . p : M a d e jsk i z D ę b o w e jłą k i, P o z o rsk i z  

O rz e ch o w a . — • P o w y ja śn ie n iu ro ż n y c h sp ra w  

d o ty c z ą c y ch p rzy sp o so b ie n ia ro ln ic z e g o p . 

z es W a lig ó ra so lw o w a ł k o n fe re n c ję .

p re -

p o d

Z  p o w ia tu
Z E B R A N IE  B B W R

W A Ł Y C Z Y K . W c z o ra jsz e j n ie d z ie li 

p rze w o d n ic tw e m  p re ze sa p . Z a łę sk ie g o o d b y ło  

s ię z e b ra n ie k o ła B B W R . p rzy  u d z ia le p rz e sz ło  

2 0 - tu c z ło n k ó w . R e fe ra t o o rg a n iza c ji B B W R  

o ra z o d d łu ż e n iu ro ln ic tw a w y g ło s ił p . p ro f.  

B ern d t z W ąb rz e ź n a

N A  P O W O D Z IA N

Ł A B Ę D Ź . W  p o p rz e d n im w y k a z ie p o m i­

n ię to  n iże j p o d a n y c h .

G o h ritz R ein o ld  1 c tr . ż y ta ; B o k o ta M ic h a ł 

1 z ł.; D alszy w y k az z o s ta n ie o g ło sz o n y p o z e ­

b ra n iu p a sz y d la b y d ła i s ło m y .

U N IW E R S Y T E T  N IE D Z IE L N Y

K IE Ł P IN Y . W  n ie d z ie lę d n ia 4 l is to p ad a

o d b y ła s ię w  tu t. sz k o le in a u g u ra c ja U n iw ersy -  

(sa la p . R e ll- te tu  N ied z ie ln e g o  p rz e z m ie jsc o w eg o n a u c z y c ie ­

la p . R ak o w sk ie g o . P raw ie w sz y sc y g o sp o d a -

Z E B R A N IE  K O Ł A  B . B . W . R .

K IE Ł P IN Y , T u t. K o ło B B W R . i p rzy sz ­

ły ch ra d n y c h g ro m ad z k ich o d b y ło  sw e z eb ran ie  

w  n ie d z ie lę k tó re  z a g a ił p re z es K ó łk a p . C h rz e -  

śc ie l. O m ó w io n o d e k re t o o d d łu ż en iu w  

ro ln ic tw ie P o z a te m  o m ó w io n o sp ra w ę w y b o ru  

n o w e g o  so łty sa i p o d so łty sa d la g ro m a d y  i ra d ­

n e g o  d o  rad y  g m in n e j.

W k o ń c u w y ra z ili z e b ran i ż y c ze n ie , ż e n a ­

le ż a ło b y z re o rg a n izo w a ć tu t. o d d a w n a is tn ie ­

ją c e le c z n iec zy n n e K ó łk o R o ln icz e . N araz ie  

p rz y s tąp iła p o ło w a w szy s tk ich g o sp o d a rz y d o  

K ó łk a R o ln ic z eg o . O sta te c z n a d e c y z ja i w y ­

b ó r z a rz ąd u  o d b y ć s ię m a n a jp ó ź n ie j w  3 ty ­

g o d n iac h .

R ó w n o c ze śn ie o d b y ły s ię n a w o ln em p o ­

w ie trz u  z a w o d y  Z S . K ie łp in y  i P ią tk o w o o z d o -

Z  Ż Y C IA  W O J A K Ó W .

W ęg o rzy n . W  n ie d z ie lę , d n ia 4 b m . o d ­

b y ło s ię z e b ra n ie m ies ię c zn e tu t. p la c ó w k i 

P o w s ta ń có w  i W o ja k ó w  O . K . V III , z ag a jo n e  

p rz e z p re z e sa  p la c ó w k i p . S tu ro m sk ie g o , k tó ­

ry p o  p rzy w ita n iu  o b e cn y c h c z ło n k ó w  i g o ­

śc i p o d a ł p o rz ą d e k  o b ra d  d o  w ia d o m o śc i. N a ­

s tęp n ie p o ru c z y ł o d c zy tan ie p ro to k ó łu z o -  

s ta tn ie g o z e b ra n ia p . F ia łk o w sk ie m u , k tó ry  

o d c z y ta n o i b e z p o p ra w ek p rz y ję to . Z k o le i 

p rz y s tąp io n o  d o  u ło że n ia p ro g ram u  n a d z ień  

1 1 l is to p a d a z o k az ji 1 6 - te j ro c zn ic y  o d z y sk a ­

n ia N ie p o d leg ło śc i P o lsk ie j.

U ch w alo n o n a s tę p u ją c y  p ro g ra m :

P o sk o ń c zo n y c h o b rad a ch i z a i. ien iu  

p o rz ąd k u  d z ie n n eg o , p rez . p . S tu ro m i d z ię ­

k u ją c  z a ta k  l ic zn y  u d z ia ł w  z e b ra n iu  c z ło n ­

k o m  p la c ó w k i, ja k o  te ż z a u d z ia ł w  z eb ra n iu  

g o śc i, m . in . p . p p o r . M ile w sk ie iąu z M ie w a ,  

p o 2 -g o d z in n y c h o b ra d a c h so lw u je z eb ra n ie  

o d śp ie w a n iem  „ R o ty “ i h a s łe m  , .W o ln o ść .

Z E B R A N IE  K Ó Ł K A  R O L N IC Z E G O .

B IE L S K , W  n ied z ie lę , d n ia  4  b m . p o d  p rze ­

w o d n ic tw em  p , W y la z ło w sk ieg o z C h e łm o ń ca  

o d b y ło s ię z e b ra n ie K ó łk a R o ln ic ze g o P T R .

N a z e b ra n iu te rn p . p rez e s W y laz ło w sk i 

o m ó w ił sz c ze g ó ło w o d e k re ty o d d łu że n io w e , d a ­

le j sp raw y  w e w n ę trz n e K ó łk a .

Każdemu typowi urody otłpog 
wiada właściwa karnacji 
zależnie od koloru wMŚ&W$ 
oczu, skóry. Dla każd«|i 
nacji—właściwy puder.
,telne niuanse barw cieHstych^ 
'delikatna gama odcieni, róijrt; 
brzoskwini, morela, kwtałb* 
wiśni—to 14-cie subtelnych; 
odcieni pudrów w kolorach: 
Mandarine, Ambróe, Romeo, 
Peche, Peche foncie dla ce­
ry opalonej i kolor Ppetel die 
opalonej cery blondyąek.

PUDER

n en m e

R O B O T N IC Y  N A  P O W O D Z IA N

E IZ A N O W O . N a rz ec z p o w o d z ia n z ło ż y li  

ro b o tn icy  z m ają tk u E lz an o w a n a s t. o f ia ry :

S k ro m n y  7 3  g r ; S p a c je lsk a  2 5  g r ; S m o liń sk a  

2 5 g r ; Ja b ło ń sk i 2 0 g r ; K rzy w d z iń sk i 3 8 g r ; 

K ra je w sk a 3 8 g r ; Ju rk ie w ic z 2 5 g r ; O lk o w sk a  

2 3 g r ;P rz y b y sz 7 6 g r ; M a liń sk i 1 ,2 5 z ł; B a rto ­

sz y  ń sk i 5 6 g r ; O lsz e w sk i F ra n c isz ek  2 5 g r ; O l­

sz e w sk i Jó z e f 8 0  g r ; M ą cz k o w sk i 8 0 g r ; g r B u ­

g a jsk i 6 0 g r ; N o w a k o w sk i 8 0 g r ; W a sile w sk i  

1 0 'g r ; W ró b lew sk i 1 0 g r ; L icz k o w sk i 5 0 .g r ;  

H e ld t Ja n 7 6 g r ; Ż ó łto w sk i 6 5 g r ; O lsze w sk i 

Ja n 1 5 g r ; W a rd z iń sk i 5 5 g r ; M a rc in k o w sk i  

1 ,1 8 z ł; iB e lick i Jó z e f 6 5 g r ; H e ld t B ro n is ła w  

7 8 g r ; S ten h a g e n 5 3 g r ; B ie lick i W ła d y s ław  

6 4 g r ; K o w a lsk i 7 0 g r ; N y c a 5 0 g r ; K ru sz e w ­

sk i 8 3  g r ; U ru g a lsk i 7 8 g r ; L e w an d o w sk i 7 6 g r ; 

K o p ersk a 1 8 g r ; M a ń k o w sk i 4 1 g r ; Ż u ra w sk i 4 6  

g r ; H e ld t F e lik s 3 0  g r ; W a w ro ń sk i 5 0 g r ; S z a t­

k o w sk i 5 5 g r ; K ra jew sk i 4 0 g r ; G ro c h o w a le k i 

,4 0 g r ; L ew an d o w sk i Ja n 4 3 g r .

R az em  2 2 ,2 2 z ł.

Z A W O D Y  O  , ;P . O . S .“

O rzech o w o . W  n ie d z ie lę , d n ia 4 . b m . o d ­

b y ły  s ię z a w o d y  o  P . O . S . d la tu t. Z w iąz k ó w  

jak : S trz e le c k ie g o i K a to lic k ieg o S to w a rz y ­

sz e n ia  M ło d z ie ż y . Z a w  o d a m i k ie ro w a ł p . p p o r.  

re z . M ile w sk i z M ie w a . Z a w o d y o d b y ły s ię  

p rz y  d o ść p o m y ś ln e j p o g o d z ie , to te ż p ra w ie  

w sz y sc y u c z es tn ic y w y p e łn ili w a ru n k i, z d o ­

b y w a ją c  P . O . S .

K R A D Z IE Ż  G Ę S I

K R Ó L E W S K A N O W A W IE Ś . O n e g d a j « a  

sz k o d ę p . B lic k e n d o rffa sk ra d z io n o k ilk an a śo ia  

g ę s i.

8 K R Ó W  Z G IN Ę Ł O

K R Ó L E W S K A  N O W A W IE Ś . N a sz k o d ę p . 

F le sz e ra sk ra d z io n o 8 k ró w , k tó re n a s tęp n e g o  

d n ia z n a le z io n o u n ie j. W itk o w sk ieg o w  C y m -  

b a rk u . S p ra w ą z a ję ła s ię p o lic ja .

Ś W IĘ T O  N IE P O D L E G Ł O Ś C I  

I Z E B R A N IE  P R O P A G A N D Y  P T R .

K R Ó L . N O W A W IE Ś . N ie d z ie lę , 1 1 . b m . 

o b c h o d z iła n a sz a p a ra f  ja b a rd zo u ro c z y śc ie . 

O  g o d z . 1 0 - te j z eb ra ły s ię w szy s tk ie to w arz y ­

s tw a z sz tan d a ram i n a p lac u sz k o ln y m , sk ą d  

w y ru sz o n o d o k o śc io ła n a n a b o ż eń s tw o . P o d ­

c z a s n a b o ż eń s tw a w y g ło s ił p ło m ie n n e k a z an ie  

k s . p ro b o sz cz , p rz ed s ta w ia ją c h is to r ję n a ro d u  

n a sze g o  o d  1 1 . l is to p a d a 1 9 1 8 a ż d o  d z is ia j, w y ­

k a z u ją c , ż e N a ró d  p o lsk i u m ia ł p o k o n a ć w sz e l­

k ie tru d n o śc i, to te ż i o b e c n e c za sy c ię ż k ie  

p rze trw a , o i le p ó jd z ie z a w z n io s łe m  h a s łem  

■ p rz o d k ó w  sw o ic h „ B ó g i O jc z y zn a ." Z a ra z p o



01049 u

■.................c ;t p >. CBA ^ — — ^ = = „ G Ł O S  W Ą B R Z E S K I 1 1 N R . 1 3 7

nabożeństw ie odbyło się zebranie K ółka R ol­

niczego, na które zebrali się w szyscy ro ln icy  

całej okolicy . Po zagajeniu przez ks. prezesa  

odczytał sekretarz p. R um iński protokół ostat­

niego zebrania, który przyjęto jednogłośnie. 

Potem ks. prezes przedstaw ił program Pow ia­

tow ego Z arządu na przyszłe półrocze, zaznaja­

m iając obecnych z w szystk iem i staraniam i Po ­

w iatow ego T ow , R olniczego celem niesienia po ­

m ocy członkom K ółek R olniczych i zaapelow ał 

do obecnych, aby pam iętali o tern , co jednostce 

niem ożliw em dokonać to w spólnem i siłam i le­

piej i prędzej zdobędziem y. N ajlepszym do ­

w odem tego ostatn ie rozporządzenia oddłuże­

niow e ro ln ictw a w ydane przed kilku dniam i 

przez R ząd.
K s. prezes przedstaw ił w ogólnych zary ­

sach te rozporządzenia, przestrzegał przed tem , 

żeby teraz ro ln icy nie oddaw ali się złudzeniom  

iż już teraz nie potrzebują nic płacić, ty lko że­

by starali się ile m ożności zaległości sw e za­

łatw iać, w tenczas też dekrety te przyniosą rze­

czyw istą pom oc ro ln ictw u.
N a życzenie osadników kółka ro ln iczego i 

w szystk ich obecnych przem aw iał p. R , W asi­

lew ski z W ąbrzeźna, Przed oddaniem głosu  

p, W . prosił ks. prezes, żeby m ów ca w sw ym  

referacie nie 'poruszał spraw politycznych, gdyż  

kółkow nicze należą do różnych party j politycz­

nych a m im o tego na zebraniach siw ych w m yśl 

statu tu ani słow a politycznego dotąd nie sły ­

szeli. R eferent zaznaczył, że przybył na zebra­

nie ro ln ików  na ich zaproszenie a nie na w iec, 

dlatego będzie m ów ił ty lko o tem , co obchodzi 

ro lnika i osadnika. P. W . w bardzo treściw ym  

referacie przedstaw ił jasno, w praktyczny spo ­

sób dekrety oddłużeniow e, zastosow ał poszcze ­

gólne kategorje do życia codziennego, w yka­

zał przykładam i jak każdy z dekretów  tych bę­

dzie m iał m ożność pozbyć się ciężarów , że na­

reszcie ro ln icy i osadnicy będą m ogli spokoj­

nie orać sw e zagony bez obaw y przed kom or­

nikam i i egzekutoram i. H ucznem i oklaskam i 

dziękow ano referentow i za w ygłoszenie i objaś­

nienie dekretów oddłużeniow ych dla ro ln ictw a.

K s. prezes podziękow ał w im ieniu całego  

K ółka p. W asilew skiego za tak obszerny i

ŚM IE R Ć K A R D . G A SPA R I

D z iś z m a r i k a r d y n a ł G a s p a r i b . 
s e k r e ta r z s ta n u S to l ic y A p o s to ls k ie j .

w szechstronnie w yczerpany referat i zapew nił 

zebranych, że jak dotąd w m yśl życzeń kółko- 

w ników  pracow ał dla dobra ro lników tak i na­

dal starać się będzie dla dobra ro lników zrze­

szonych w K ółkach R olniczych pracow ać. L ecz  

nic nie znaczy praca jego , jeżeli za sobą m a  

ty lko kilku . W szyscy ro ln icy całej paraf  ji w in ­

ni należeć do K ółka R olniczego i prosił, żeby  

m iesiąc listopad, m iesiąc propagandy ro ln iczej 

stał się też dla nas m iesiącem , w którym  

w szyscy ro ln icy parafji będą członkam i K ółka  

R olniczego.
Pow oli opróżniła się nabita sala p. G rze- 

szew skiej, każdy zadow olony odszedł do dom u.

Po południu o godz. pół 3 nastąpiła zbiór­

ka w szystk ich tow arzystw i w ym arsz do koś­

cio ła na nieszpory . Po nieszporach uform ow ał 

się pochód przez w ieś, iw którym  w zięły udział 

w szystk ie tow arzystw a z sztandaram i. Potem  

nastąpiła akadem ja pod gołem  niebem  na placu  

przy p. G rzeszew skiej. K ierow nik szkoły p. 

Szw ajkow ski przedstaw ił działalność P . M ar­

szałka Piłsudskiego od roku 1916 do dzisiaj 

i na koniec w niósł okrzyk na cześć P , Prezy ­

denta R , P. i P. M arszałka. W ieczorne przed ­

staw ienie zakończyło uroczystość.

G o lu b
C H Ł O PC Z Y K  Z M A R Ł O D  

ST R A SZ N E J T R U C IZ N Y .

G rom adka dzieci baw iła się nad podw ór­

ku w D O B R ZY N IU  nad D rw ęcą w  obóz cygań ­

ski. R ósł tam chw ast bieluń dziędzierżaw a. 

W ydaje on ow oc w dużych kolczastych toreb ­

kach, który jest silną trucizną.

Pew ien 9-letn i m alec zerw ał taką jak to  

m ów ią „szyszkę", w ysypał z niej nasienie na  

rękę i poczęstow ał 5-letn iego C zesia Szym ań ­

skiego. T en w ziął i zjadł. N iebaw em przyw o ­

łano babkę jego , bo C zesio padł odurzony. —  

W ezw any lekarz nic jednak nie pom ógł, naza­

ju trz w czesnym  rankiem już nie żył.

K R A T EC Z K I

Jan Polus i K azim ierz Polus, obaj ze  
Skępska, oskarżeni byli o to , że w Skępsku w  
roku 1933 , w czasie bliżej nieoznaczonym , bez  
zezw olenia kom petentnej w ładzy skarbow ej 
p rzechow yw ali 1 kg. surow ca ty tuniow ego. Ja ­
na Polusa zasądzono zato na karę pieniężną w e 
w ysokości 40 zł„ którą w razie nieściągalności 
zastąpi kara aresztu przez dw a dni, i na po ­
noszenie kasztów postępow ania oraz na za­
płatę opłat sądow ych w kw ocie 4 zł. R ów no ­
cześnie orzeczono konfiskatę jednego kg. su ­
row ca ty tuniow ego zajętego przez w ładze skar­
bow e. O skarżonego K azim ierza Polusa który  
z pow odu sw ego m łodocianego w ieku stanął 
w asystencji starszego sekretarza sądow ego  
Jana M iedzianow skiego z G olubia uw olniono  
od oskarżenia na koszt Skarbu Państw a. R oz­
praw a odbyła się na posiedzeniu niejaiw nem .

L eon M ańkow ski z G olubia otrzym ał sw e­
go czasu od U rzędu Skarbow ego A kcyz i M o ­
nopolów Państw ow ych |w T oruniu orzeczenie  
karne, w edług którego nań nałożono 200 zł. 
grzyw ny w zgl. 10 dni aresztu zastępczego za  
naruszenie przepisów o m onopolu ty toniow ym , 
poniew aż znaleziono u niego 1.5 kg surow ca ty ­
tuniow ego, przechow yw anego przezeń bez ze­
zw olenia w ładzy skarbow ej. O d orzeczenia te­
go w niósł on o rozstrzygnięcie sądow e prosząc 
o obniżenie kary . Sąd, biorąc pod uw agę, że  
chodzi o łodygi ty toniow e, przyznał oskarżo ­
nem u okoliczności łagodzące i w ym ierzył m u  
ty lko 80 zł. grzyw ny w zgl. trzy dni zastępczej 
kary aresztu , nakładając na niego opłaty sądo ­
w e w kw ocie 6 zł. oraz koszty postępow ania. 
R ów nocześnie orzeczono konfiskatę zajętego  
przez w ładze skarbow e ty toniu .

Z am ężna A nna M ężyńska z A ntoniew a pod  
G olubiem w roku 1933 kupiła od nieznanej jej 
zupełnie obcej kobiety fu tro dam skie rzekom o  
za 50 zł. Futro to następnie sprzedała w B ro­
dnicy u kraw ca G orczyńskiego za 40 zł. Jak  
dochodzenia w ykazały, fu tro pochodziło z kra­
dzieży na szkodę B olesław a N alaskow skiego z 
M azow sza, pow iat L ipno, dokonanej dnia 3-go  
październ ika 1933 r. w D ulsku pow . R ypin . Z  
art. 161 k. k. zasądzono ją za to na karę are ­
sztu przez dw a m iesiące z w arunkow em  zaw ie­
szeniem  kary na przeciąg trzech lat.

R ydzyński Józef i Puszakow ski Ł ucjan , o- 
baj z W ielkiego Pułkow a oskarżeni byli o to , 
że w czerw cu 1934 r. w  W ielkiem Pułkow ie na  
szkodę W ydziału Pow iatow ego w W ąbrzeźnie; 

w spólnie zabrali ze strugi przy m oście kam ieni 
o bliżej nie stw ierdzonej w artości i ilości. 0- 
trzym ali oni obaj po sześć m iesięcy w ięzienia  
za przyw łaszczenie sobie cudzego m ienia. R y- 
dzyńskiem u, którem u rów nocześnie nałożono o- 
płaty sądow e w w ysokości 20 zł. i kaszty po ­
stępow ania, zaw ieszono w arunkow o w ykonanie  
kary na przeciąg dw uch lat.

K ą c ik  r a d jo w y BA

W t o r e k , d n i a  2 0 . 1 1 . 1 9 3 4  r .

6.45 A udycja poranna; 12,10 K oncert Z e­

społu T . Seredyńskiego; 12,45 O łakom ym K u ­

busiu i H ipciu B rudasku; 13,00 D ziennik po ­

łudniow y 15,35 Przegląd giełdow y; 15,45 G odzi­

na rosyjskiej m uzyki 16,45 Skrzynka P. K . O .; 

17,00 Sonata; 17,25 O braza i oszczerstw o; 17,35  

Pieśni; 17,50 Skrzynka pocztow a techniczna; 

18,00 W iadom ości ro ln icze; 18,15 K oncert orkie ­

stry reprezentacyjnej D O K P,; 18,45 T ajem nica  

B ogum ita; 19,00 M uzyka lekka; 19,20 Pogadanka  

aktualna 19,30 aD lszy ciąg m uzyki lekkiej; 19.50  

W iadom ości sportow e; 20,00 Ż ycie Paryskie; 

w przerw ie: D ziennik w ieczorny; II-g ie Jak  

pracujem y w Polsce; 22,30 K oncert reklam ow y; 

22,45 Sporty zim ow e w Polsce; 23,05 K w artet 

sm yczkow y.

Ś r o d a , d n i a  2 1 . 1 1 . 1 9 3 4  r .

6,45 A udycja poranna; 12,10 K oncert; 13,00  

D ziennik południow y 10,05 Słynne m ezzosoprany  

i kontralty E uropy; 15,35 Przegląd giełdow y; 

15,45 Fragm ent teatralny; 16,00 K oncert; 16,45  

C hw ilka pytań 17,00 A rje i pieśni; 17,25 B arw ne  

ściegi na płótn ie; 17,35 U tw ory fortepianow e, 

17,50 Poradnik sportow y; 18,00 Skrzynka ro l­

nicza; 18,15 K oncert kam eralny; 18,45 O dczyt 

gospodarczy; 19,00 N ajpiękniejsze w alce Jana  

Straussa; 19,20 Pogadanka aktualna; 19,30 D al­

szy ciąg orkiesry ; 19,50 W iadom ości sportow e; 

20.00 M uzyka lekka; 20,45 D ziennik w ieczorny; 

20,55 Jak pracujem y w Polsce; 21,00 K oncetr 

C hopinow ski; 21,30 Pogadanka w języku ob ­

cym ; 21.40 R ecital śpiew aczy; 22,15 M uzyka ta­

neczna.

D rukiem i nakładem Z akłady G raficzne  

B olesław a Szczuki. R edaktor odpow ie­

dzialny A d a m  S z c z u k a  w W ąbrzeźnie.

K m . 1090/34

W E Z W A N IE
K om ornik Sądu G rodzkiego w W ąbrzeźnie  

Jan G łów czew ski m ający kancelarję w W ąbrzeź­

nie ul. Ż w irki i W igury nr., 12 podaje do publi­

cznej w iadom ości, ż e  d n i a  1 0  g r u d n i a  1 9 3 4  r .  

o  g o d z . 1 4 - t e j p o  p o i . p r z y s t ą p i d o  o p i s u  n i e r u ­

c h o m o ś c i W ą b r z e ź n o  k a r t a  7 8 7  p o ł o ż o n e j w  W ą­

brzeźnie u l . W s p ó l n a  n r  8  w o j . P o m o r s k i e , do  

której skierow ana została egzekucja w poszukiw a­

niu w ierzytelności w kw ocie 7.407,40 zł. w raz z 

procentam i i kasztam i przypadającej w ierzycie­

low i L eonow i R ekow skiem u z G rudziądza ul. 

Szkolna 3. od dłużniczki B ronisław y K ołeckiej z 

W ąbrzeźna i w zyw a w szystk ie osoby, nieuczestn i- 

czące w postępow aniu , aby przed ukończeniem  

opisu zgłosiły sw oje praw a do w ym ienionej nie­

ruchom ości lub jej przynależności, jeżeli praw a  

tych osób stanow ią przeszkodę do egzekucji.

( — )  J a n  G ł ó w c z e w s k i ,  
K om ornik Sądu G rodzkiego w W ąbrzeźnie.

D o K m . 1464/34

PR Z E T A R G  PR Z Y M U SO W Y .

W  c z w a r t e k , d n i a  2 2  l i s t o p a d a  1 9 3 4  r . o  g o d z .  

9 , 3 0 sprzedaw ać będę w drodze publicznej licy ­

tacji w  M l e w i e  u  p . J a n a  M a j e w s k i e g o  najw ię­

cej dającem u za gotów kę następujące przedm ioty

1 )  3  f u r y  p a r o k o n n e  k o n i c z y n y  o k o ł o  3 0  c t r ;

2 )  1 s i e c z k a r n i ą ; 3 ) 7  w o z ó w  p a r o k o n n y c h  

s ł o m y o k o ł o  7 0  c t r ; 4 )  1  w ó z  k a s t o w y ; 5 j  

1  p ł u g ;  6 )  1  r a d i o ;  7 )  1  r a d j o a p a r a t 3  l a m ­

p o w y  k o m p l e t n y ;  8 ) 1 r e g a ł s k ł a d o w y ; 9 ) 1  

t o m b a k ;  1 0 )  1  b e c z k a  ś l e d z i  o k o ł o  1 0 0 0  s z t u k .  

których łączna sum a oszacow ania w ynosi 540 zł.

( - )  W A C Ł A W  K O Z Ł O W S K I ,  
K o m o r n i k  S ą d u  G r o d z k i e g o  w  K o w a l e w i e .

N r. 2322/34.

O B W IE SZ C Z E N IE  
o p r z y m u s o w e j s p r z e d a ż y r u c h o m o ś c i.

D n i a  2 0 - g o  l i s t o p a d a  1 9 3 4  r . o  g o d z . 1  i p ó ł  

po południu sprzedaw ać będę w drodze przetar­

gu przym usow ego najw ięcej dającem u za gotów kę  

w  U c i ą ż u  i to :
6  t u c z n i k ó w  o k o ł o  2  d r . , 1  ż n i w i a r k ą  i 1  k a r -  

t o f l a r k ą

w łasność spadkobierców po śp . M acieju L eśniaku  

i to w dow y Florentyny L eśniak i jej m ałoletn ich  

dzieci, Stanisław a, R eginy, K azim ierza i T adeusza.

Sum a oszacow ania 1000 zł.

f-; G Ł Ó W C Z E W S K I

K o m o r n i k  S ą d u  G r o d z k i e g o  w  W ą b r z e ź n i e .

K m . 1091/34

W E Z W A N IE.
K om ornik Sądu G rodzkiego w W ąbrzeźnie J a n  

G ł ó w c z e w s k i m ający kancelarję w W ąbrzeźnie ul. 

Ż w irki i W igury nr. 12 podaje do publicznej w ia­

dom ości, że dnia 1 3 'g o  g r u d n i a  1 9 3 4  r .  o  g o d z .  9 - t e j  

przed poł, przystąpi do opisu nieruchom ości W ą­

brzeźno karta 832 położonej w  W ąbrzeźnie przy ul. 

M arsz. Piłsudskiego nr. 55 do której skierow ana  

została egzekucja w poszukiw aniu w ierzytelności 

w  kw ocie 2.274.43 zł. w raz z kosztam i przypadają­

cej w ierzycielce U bezpieczaln i Społecznej w T o ­

runiu od dłużnika Jana B rody zam ieszk . w T oru ­

niu ul. K oszarow a 17 —  i w zyw a w szystk ie osoby  

nieuczestn iczące  w postępow aniu , aby przed ukoń ­

czeniem opisu zgłosiły sw oje praw a do w ym ienio ­

nej nieruchom ości lub jej przynależności, jeżeli 

praw a tych osób stanow ią przeszkodę do egze­

kucji. dnia 14 listopada 1934 r,

( - )  G Ł Ó W C Z E W S K I

K o m o r n i k  S ą d u  G r o d z k i e g o  w  W ą b r z e ź n i e .

K m . 537/34.

W E Z W A N IE.
K om ornik Sądu G rodzkiego w W ąbrzeźnie  

J a n  G ł ó w c z e w s k i m ający kancelarję w  W ą b r z e ź ­

n i e  u l . Ż w i r k i  i W i g u r y  n r . 1 2  podaje do publicz­

nej w iadom ości, że dnia 11 grudnia 1934 r, o godz. 

14-tej przystąpi do opisu nieruchom ości M yśliw iec  

karta 71 położonej w M yśliw cu pow . W ąbrzeźno  

w oj. Pom orskie do której skierow ana została eg­

zekucja w poszukiw aniu w ierzytelności w kw ocie  

3.000 zł. w  zlocie w raz z %  % i kosztam i przypada­

jącej w ierzycielow i B ronisław ow i B łaszkow - 

skiem u z W ąbrzeźna od dłużniczki R ozalji B alce- 

row iczow ej z Jaw orza pow . W ąbrzeźno i w zyw a 

w szystk ie osoby, nieuczestn iczące w postępow aniu , 

aby przed ukończeniem  opisu zgłosiły sw oje praw a  

do w ym ienionej nieruchom ości lub jej przynależ­

ności, jeżeli praw a tych osób stanow ią przeszkodę 

do egzekucji.

D nia 14 listopada 1934 r.
( — )  G Ł Ó W C Z E W S K I

K o m o r n i k  S ą d u  G r o d z k i e g o  w  W ą b r z e ź n i e .

|15o zł. nagrody 

' o t r z y m a  t e n , k to  w s k a ż e g d z ie z n a jd u je  
s ię m ó j  s k r a d z io n y  w  n o c y  z  1 0 n a 1 1 b m . 

koń o g ie r d w u le tn i , k a s z ta n ł y s y n a  
g ło w ie w a r to śc i 5 0 0

A n to n i  S ta r o ń  D ębow ałąka

ZGINĄŁ
blok kw itow y od nr. 9001 - 9100

k w i t y  t e u n ie w a ż n ia m y

,,G Ios W ąbrzeski* '
B . S z c z u k a

W ąbrzeźno  —  Pom orze

11»U D 10G H 9D IIIC 1E
H .B O R R M A N N ,  K o w a le w o -P o m  

poleca na obecny sezon

■
 c e b u le k w ia to w e  

i d r z e w k a o w o c o w e

w najlepszym gatunku  

n a ż ą d a n ie w y s y ła m y c e n n ik i

- b e z p ła tn ie . . -t -

K I N O  

d ź w ię k o w e 

s ł o n c e

T ylko 2 dni poniedziałek  o 8,15 i w e w torek  o godz. 8,15  
W yśw ietla się w ielk i film obyczajow y d la m ło d z ie ż y 

b e z w z g lę d n ie w z b r o n io n y  p t .

„Noice portowe"
Z apow iadam y  J e a n e t te M a c  D o n a ld  i  R a m o n N o v a r o

K o t  i s k r z y p c e m m

■ i ■ i — j. ■iią

K r o ju
dam skiego, m ęskiego  
w ojskow ego, księżego u- 

dziela ru tynow any

K r o j c z y

W ą b r z e ź n o R ynek  32  Ip

P o m o c n ik

k r a w ie c k i

potrzebny zaraz

B . S z p r ę g le w s k i

L isew o pow . C hełm no

N a ogólne życzenie Szan  
Publiczności przybyła  
jeszcze na krótk i czas

C h ir o m a n tk a
a s t r o lo g A d a r e i l i  

znana w Polsce i zagr. 
sław aa  w różbiarka. Przy- 
jęciadyskretne  codziennie  
© d godziny 9 rano do 9  
w ieczorem  ty lko  do 26 11

M e s tw in a 1 I .  p .

dom  p. D ylew icza

S łu ż ą c a
potrzebna zaraz zgł. G ł. 

dw orzec

Z a w ia d o w c a s ta c j i

2  k o n ie r o b o c z e

starsze  lecz zdrow e  i silne  
na sprzedaż

W ą b r z e ź n o

C hełm ińska 13

P o t r z e b n a 
u c z e n ic a

W . D ą b r o w s k a  
m istrzyni dam sko kraw . 

ul. M arsz. Piłsudskiego  22

M ie s z k a n ia

2 pokojow ego z kuchnią  
poszukuję zaraz

Z gł. do adm . G łosu

K siążnica  K opem ikańska  

w  T oruniu


